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• LEP. TAG z Z ł / tą -K o ro sp ;  z Warszawy /A .l;B rzoeka/”omawia na-* 
s t r o j e ,  pano jeoe  w s t o l i c y  P o ls k i ; "  ożyw ienie Entente” cord la le  
w iążą t u t a j  z waż^.emi decyzjam i co <2o a n g ie ls k ie j  p o lityk i, na 
wschodzie* Kola t u t e j s z e  p o d k r e ś la j ą ,  żo P o lsoe  zależy na tom, 
aby między A a g l ją  i " P r a n e j ą  głównami f ila r a m i Traktatu Wersal— .

. sk ieg o  -  panowały dobre s to s u n k i .  Z dają  so b ie  sprawę, że anty— 
sow ieck i f r o n t  po rozum ien ia  f ra n c a sk o ‘i* en g i9L sk iego 'k ry je  w Bobie 
pewne n ieb o  s p ie c  zeds two d la  P o lsk i*  To t o ż  p r a s a  polska w komen­
t a r z a c h  b y ła  bardzo powściągliwa* Przed zerwaniem stosunków an- 
g lo -so w ie o k io h ,  p r a s a  p o lsk a  b y ła  p e łn a  wiadomości o przygoto­
waniach wojennych p rzec iw  R o s j i ,  do k tó ry c h  wciągano .także emi­
g r a c j ę  r o s y j s k ą ,  p o sąd za jąc  ITietaóów, że za  swój w tern udział 
chcą u s tę p s tw  n a  wschodzie* "C zęste  poważni p o l i t y c y  *  p isze — 
pośród p r z y j a c i ó ł  P o la k i  wskazywali n a  ab su rd a ln o ść  korytarza 

- p o lsk ie g o  i  po lek  i s go Górnego Ś lą s k a .  Pomawiano wówczas Eiemoów 
o wpływanie na  ta  o p in  j e , a  tymczasem niedawno posłowie'francu­
s k i  i" a n g i e l s k i  w W a rsz aw ie "cz y n il i  p r z e d s ta w ie n ia  rządowi pol­
skiemu w spraw ie  u ło ż e n ia  pokojowych stosunków z Ulemoami, o 
esem je d n ak  o f i c j a ln i e ,  zu p e łn ie  n ie  by ło  wiadomo* Koresp.zazna* 
cz a ,  że o p in ja * p o ls k a  zda je  so b ie  z te g o .sp ra w o ,  iż  Niemcy nie  
w yrzekną"s ię  Pomorza i  p o lsk ie g o  G*Śląska i  t o  dzia ła  na  n ią  de­
prym ująco ,"  . . .

nJuż od dawna wiadome, żo P o lsk a  n a ’ szachownicy Ententy nie.
‘ odgrywa ju ż  t o j  r o l i ,  do" j a k i e j  b y ła  powołana; Gospodarczo za­

chw iane, wewnątrz"podminowana, zew nętrzn ie  izolowana chwieje s i ę  
t o  młode padstw o.od l a t .  Komunizm sz e rzy  s i ę  w sposób zastrasza-  

■ j^ e y ,  podczas, gdy dwa w ie lk ie  cbozy p o l i ty o z n e " walczą o wŁadae** 
Obóz prawicowy -  według a u t o r a  -  jakoby dąży do podtrzymania So­
wi o t  <5 v; w R o s j i  i  chce z n im i żyć w zgodzie

DEUTSCHE T.\CESZEIIUNG z S lA *  p isze  m .in * : Prasa niemiecka 
w Wie Ikop o l s  c o '  p owi t  a ł a  z w ie lk ą  ra d o śc ią  ustąpienie prof •'Winiarń* 
sk ieg o  ze s ta n o w isk a  p re z e s a  Urzędu Likwidacyjnego w Poznania* 
Kor* nazywa p r o f  * W in ia rsk ieg o  wn a j gorszym ITiemoożeroą", ponieważ 
spowodował u s u n ie c ie  Niemców z 9;000 n ieruchom ości, wykonując 
t r a k t a t  w e r s a l s k i ;  ” POSENEE"IA0EBL&TT obawia s i ę  jednak, że na 
jego  n i e j  see  może p r z y j ś ć  k to ś  je sz c z e  w ięcej energiczny** Wystą­
p i e n i a  p ra sy  p o l s k i e j  w tym w łaśn ie  id ą  kierunku*

0ZE0H0SL071B3SŁŁ REPUBLIKA z 3 /7 ;  zam ieszcza  art ;wstipod tytu­
łom; "B oiska Perpoktywa" > w którym  z o s ta w ia  wszystkie dotychcza­
sowe zam iary rządu  M arsza łka  P i łs u d s k ie g o  i  występuje przeciwko
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z b y t pospiesznym  sądom; v/y głaskanym o widokach*na p rz y sz łą  sy tu ­
a c ję  p o l i t y c z n ą  w P o ls c e ,  o raz  o o s t a t n i c h  wyborach do warSza^*- 
s k i e j  Rady M ie j s k ie j ;  Zdaniom pisma*, winę za przewrót majowy 
ponoszą s t r o n n ic tw a  prawicowe; Rządowi ówczesnemu, n i e  zbywało 
wprawdzie na  dobrej w oli, a l e  z a b ra k ło  umie j ę tn o ś c i "  o raz  s i ł  
m oralnych  dó u c h y le n ia  p r z e s i l e n i a  gospodarczego, do s ta h i l iz a ^  
c j i  w a lu ty  o raz  do n a le ż y te g o  u t r w a le n ia  a t t to r y te tu  Rzeozypospo- 
l i t e j  w k o n ce rc ie  " m o c a r s tw S a b ie g a ją c y e h  o za b ez p ieo z en ie  po—' 
k o ju  e u ro p e jsk ie g o ;  2ego dokonał g a b in e t  M arszałka P iłsu d sk ieg o  
i  w p o l i t y c e  z a g ra n ic z n e j  s t a ł a  s i ę  P o lsk a  jednym z n a jw a ż n ie j ­
szych  czynników pokoju*św iatow ego• W p o li ty ce* w ew n ę trzn e j z n a j­
d u je  s i ę  R z p l i t a  na drodze ku prawdziwemu od ro d zen iu :  P iłsu d sk i  
n i e  k a p i tu lo w a ł  -  p i s z e  d z ie n n ik  -  p rzed  s tro n n ic tw am i sejtoowe- 
mi, k tó r e  s i ę  mu p rz e c iw s ta w ia ły ,  l e c z  z a c z ą ł  formować p o l i ­
tyczne ży c ic  w duchu swegb program u, z a c z ą ł  b a rzy ć  p raw icę  i  
tw orzyć z n i e j  oraz  se swoich s tronn ików  dążnośo i I s t o t n i e  pan— 
stw ow o-tw órcze ,"Pismo z a p y tu j e ,  jak  można oczekiwać zreformować 
n i a  p o l i ty c z n e g o  50 m il j»  narodu  w*c iągu  jednego roku . Wybory 
w arszaw skie s tw orzy ły  w ła ś n ie " w uformowaniu s t r o n n ic tw a  sana­
cyjnego z a lą ż e k  p a r t j i  państwowej,  k tó r a  odegra  w p r z y s z ło ś c i  
dz ie jów  s t o l i c y  w i e l k ą " r o l ę ;  a  co d z i e j e  s i ę  w W arszawie, t o  
d z ie je  s i ę  również w po lsk im  n a r o d z i e .

PRASA CZESKA w d r u g ie j  połowie m aja  p o ś w ię c i ła  s z e re g  a r ty ­
kułów i  wzmianek" ro cz n icy  "p rzew ro tu  majowego w P o ls c e ,  o c e n ia ć  
j ą c  naogó ł  bardzo dodatn io  r e z u l t a t y  rocznych  rządów Marszałka 
P i ł s u d s k i e g o ;

LIDOVE PO TIRY z 18. hm: w korespondenc j i  z Warszawy p i t .  "Rok
p ó ł d y k t a t u r y ” , s tw i e r d z a j ą ,  i ż  po p rzew rocie  zm n iejszy ły  s i ę
antagonizmy p a r t y j n e  i  o s t r e  s t a r c i a ,  co j e s t  wynikiem ograni­
c z e n i a  o rz ez "p rz ew ró t  r o l i  sejmu.

Mówiąc o s to su n k u  sejmu do rząd u  s tw ie rd z a ?  ”Cba te  czyn­
n i k i  " p o l i t y  czne s t o j ą  d z i ś  obok s i e b i e ;  Żaden n ie  o b a l i ł  
g ieg o  i  żadnemu n i e  c h o d z i ło  o to  naw et, aby samemu pozostać na  
widowni” Równie ż w dziedzinie .*  go sp o d arcze j rząd "uczynił w iele#  
A r tyku ł-kończy  s i ę  życzeniem póc adresem  rządu  p olsk iego*  aby 
jego  w y s i łk i  uwieńczono były pomyśinemi sku tkam i.

* "ERI3UEA"z 19/T; p i s z e :  Z real izowany zo s ta ł* p la n  P iłsu d sk ie ­
go co do wzmocnienia władzy wykonawczej, częściow o przez je j
o r g a n i z a c j ę ,  częściowo p r z e z  dokonanie*znacznych zmian w Konsty­
t u c j i ,  przyczem u s u n ię ty  i  o s ła b io n y  z o s t a ł  wpływ p o lit y k i  par­
t y j n e j  na życio  państwowo; Ważne zmiany i  u lep szen ia  dokonane 
z o s t a ł y  w życ'iu*gospcdarczem P o l s k i ,  k tó r a  to  kw estja  w ysunięta  
z o s t a ł a  na czo ło  programu, rzabowego; Dokonano* s t a b i l i z a o j i  wa­
l u t y ,  b i l a n s  handlowy, pomimo znacznych tru d n o śc i, s ta k  s i ę  ak­
tywny, budże t  uaUstwowy z o s t a ł  zrównoważony. W szystk ie te  prze­
miany i  u l e p s z e n i a  zwiększy ły  z a u fa n ie  sp o łeczeństw a w kraju i" 
p r z y c z y n i ły  s i ę  do z a u fa n ia  z a g ran icy  względem P o ls k i , czego do­
wodem są  rokowania  o pożyczkę z a g r a n i c z n ą , "która w n ajb liższym  
e s a s i o  ma byc z rea l izo w a n a .  W d z i e d z i n i e  p o li t y k i  zagranicznej 
mSże s i ę  rząd  P i ł s u d s k ie g o  p o sz czy c ić  wzmocnieniem stanow iska  
P o l s k i  na  t e r e n i e  międzynarodowym11;

CESSY PC TIK  / p i l z n e ń s k i  naród . demo k r ; /  z 20 A. p odkreśla  
z uznaniem poczynan ia  rządu ,  zm ie rza jące  do uregulow ania k w e stj i  
m n ie j s z o ś c io w e j ,  zwłaszcza, m n ie j s z o ś c i  s ło w ia ń s k ie j ,  uzdrowię—
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n i a  a d m i n i s t r a c j i  p a ń s t w o w e j " i t d . " A l e ' t o  w s z y s tk o  -  zdan iem  
a r t y k u ł u  — n i c  n i e  z n a c z y  wobec b e z s p o r n e j  r z e c z y w i s t o ś c i ,  i ż  

w P o l s c e  r z ą d z i  d z i ś  l o s a m i  n a ró d u  i  p a n s t w a ' i  n i e m i  k i e r u j e  
i d e a ,  m y ś l  s i l n a  i  n i e z ł o m n a ,  bezkompromisowa w o la 'n a p r a w y  i  Ugrun­
t o w a n i a  s i l n e g o  s a m o w y s t a r c z a l n e g o ,  d e m o k ra ty c z n e g o  p a ń s t w a " ;  Ar­
t y k u ł  z a z n ac za ' ,  i ż  f a k t  t e n  n a l e ż y  s ta n o w cz o  U2nac, pomimo t u  i  
ów dz ie  p o d n o sz o n y ch  z a s t r z e ż e ń ,  k t ó r e  r a c z e j  d o t y c z ą  s z c z e g ó łó w .

2; Z A G A D N I E N I A  O G O L N E .

EONPLIKT ANGIELSKO-SOWIEOKI.

THE DAILY TELEGRAPH z*3 0 /V .  W a r t ; w s t ę p n y m  p i s z e ,  że r z ą d  
s o w i e c k i ' n i e ' j e s t  w t a k i e j  p o z y c j i ,  by ze  względów p o l i t y c z n e g o  
^ w r o g ie g o  s t o s u n k u  wobec A n g l j i  o d c i ą d  R o s j ę  od n a j l e p s z e g o ' r y n k u ;
?/ l a t a c h  1920 -2 5  i m p o r t  A n g l j i  z R o s j i  p r z e w y ż s z a ł  e x p o r t  do R o s j i  
o 3 9 , 0 0 0 .0 0 0  fu n tó w  s z t e r l i n g ó w .

'THE MORNING POST z  30 A"; W a r t . w s t .  o m aw ia jąc  u s t o s u n k o w a n i e  
s i ę  s o c j a l i s t ó w  a n g i e l s k i c h  wobec r z ą d u  Sowie tów z a p y t u j e ,  j a k i  
j e s t  p raw dziw y powód t e g o  p r z y m i e r z a  z c u d z o z ie m c a m i ,  k t ó r z y  od 
s z e r e g u  l a t  o t w a r c i e ' d a l i  wyraz  swemu p o s t a n o w i e n i u " z n i s z c z e n i a  
Im per jum  B r y t y j s k i e g o .  Tak samo j e s t  t a j e m n i c ą  s t a n o w i s k o  Lloyd  
G eo rg e* a  od c z a s u  P r i n k i p o .

H THE MORNING POST z 30/ V . Omawiając odpowiedź  s o w ie c k ą  n a  no —
A&owy' t ę  a n g i e l s k ą  k o r - d y p l . p i s z e > że z a p r z e c z e n i e  p o g w a ł c e n i a / " j e s t  w k o -  
^ d l o - ł a e h  a n g i e l s k i c h  uważane z a  a b s u r d .  N o ta  t a  ma n a  widoku j e d y n i e  

s t o s u n k i  w ew nę trzne  Sow ie tów .

WESTMINSTER GAZETTE z 3 0 / V . Kor^ d y p l .  p i s z e ;  że c h o c i a ż  
w n a j M p ś s e e j  p r z y s z ł o ś c i  j e s t  r z e c z ą  m ało  p raw dopodobną ,  by j a k i ­

k o l w i e k  r z ą d ' e u r o p e j s k i " p o s z e d ł  z a ' p r z y k ł a d e m  A n g l j i  i  z e r w a ł  
s t o s u n k i  z S o w ie ta m i ,  t o  j e d n a k  k r o k  r z ą d u  a n g .  w y w ar ł 'p o w a żn y  
wpływ n a  s t a n o w i s k o  i n n y c h  rządów wobec Sow ie tów; Rzekoma t e n d e n ­
c j a  G z e c h o S ło w a c j i  i  J u g o s ł a w j i  u z n a n i a  S o w i e t ó w  z n i k ł a  c a ł k o w i ­
c i e .  W izy ta '  C z i c z e r i n a  w P a r y ż u  n i e  p r z y n i o s ł a  p om yślnych  w yn i­
ków. E lem en ty  p r a w io y  i  c e n t r u m  -  k t ó r e  p r a g n ą  z e r w a n i a  s t o s u n ­
ków 2  S o w ie ta m i  d a j ą  tem u w yraz  w " p r a s i e  i  I z b i e ;  C z i c z e r i n  u d a ł  
s i ę  o b e c n i e ' d o  N ie m ie c .  Z t e j  s t r o n y  n a l e ż y  s i ę  s p o d z i e w a ó " p r z y -  
s z ł e g o  r o z w o ju  wypadków. N ie m c y  w o b e c n e j  c h w i l i ' s ą " r o z ż a l o n e  
z powodu k w e s t j i  f o r t e c  n a  Y/schodnie j  g r a n i c y  i  odmowy s p r z y m i e ­
r z o n y c h  p r z e p r o w a d z e n i a  e w a k u a c j i  N a d r e n j i .  " ~

A u t o r  p i s z e ,  że S o w ie ty  n i g d y  n i e  o p u s z c z a j ą " s p o s o b n o ś c i  
by w y k o r z y s t a ń  ż a l  Niemców z powodu n i e m o ż n o ś c i  p ó c z y n i e n i a  im 
p r z e z  s p r z y m ie r z o n y c h  żąd anych  u s t ę p s t w .  Z t y c h  powód°w s k r a j n i  
n a c j o n a l i ś c i ,  k t ó r z y  w sp ra w a ch  W ewnętrznych  s ą  u s p o s o b i e n i  a n t y ­
k o m u n i s t y c z n i e ,  to  w k w e s t j a c h  p o l i t y k i  z a g r a n i c z n y c h  w y r a ź n ie  
c i ą ż ą  ku P o r o z u m ie n iu  z R o s j ą  S o w ieck ą .

EKONOMICEESKAJA ZIZN z 29A -  p i s z e ,  że t y l k o  f i l i s t r y  z V0 r -  
w a f t s u  mogą p o m i j a ó  z r o z u m ia ł y  d l a  w s z y s t k i c h  f a k t ,  że A n g l j h  ” 
p rzy g o to w u ją <  g o s p o d a r c z ą  i z o l a c j ę  Sowie tów a  o i l e  b y ło b y  t o  moż­
l i w e  -  w y s t ą p i e n i e ^ z b r o j n e . W t a k i m  momencie ,  w i ę c e j  n i ż  k i e d y -  
k o l w i e k i n d z i e j  pok ó j  s t a j e  s i ę  n a j w a ż n i e j s z y m  h a s ł e m  p o l i t y k i  
Z . S . R ; R .
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rodów; Zdaniem a u t o r a  o s t a t n i e  rozw iązan ie  byłoby n a j l e p s z t  
Decyzja F r a n c j i  w k w e s t j i  r e d u k c j i  wojsk w K adren j i*będz ie  
z a le ż n a  o d 'd e c y z j i  Niemiec co do i n s p e k c j i ;  Briand podobno 
tow b y ł  zgodz ić '  s i ę - n a  red u k c ję  10;000 ż o łn i e r z y ,  iiaiea l e c z  
cusk io  władze'wojskowe i  rząd n ie  z a m ie rz a ją  n a r a z i e  posuwę 
s i ę  t a k  da leko ;

SYTUACJA POLITYCZNA W Z ;S .3 ;E ;

HEICHSP08T z 28/V. Koresp. z Moskwy*pisze o tem, co So-'  
w ie ty  ufczyniły z prawa samostanowienia  narodów; WysuwAęoie tego 
prawa wogóle u ra tow a ło 'bo lszew ików ,  zrezygnowali  z terenów na 
zachodz ie ,  z k tó ry c h  powsta ły  n ie z a l e ż n e  państwa narodowe i  sa ­
mi s t w o r z y l i  Związek fed e racy jn y  r e p u b l i k  narodowych sow ieck ich ;  
Id ea  narodowa p o s ia d a  ogręmną s i ł ę  p rzy g ^ ą g a ją c ą .  Lecz może ona 
dać t r w a łe  wynik i  ty lko  wówczas, gdy j e s t  uczc iw ie  u rz e c z y w is t ­
n i a n a .  J e ż e l i  s ł u ż y 'd o  o s i ą g n i ę c i a  innych celów, to kompromi­
t u j e  s i ę ,  lub  daje owoce, k tó r e  d l a  j e j  p r z e d s t a w i c i e l i  s ą  * 
mniej pfzyjemno; W Związku'Sowieckim z o s t a ł a  ona zdysk redy to ­
wana, ponieważ s łuży  Sadzom  cen tra lnym  do utrzymywania w  p o s ł a  
chu m n ie j s z o ś c i  narodowych i  do up raw ian ia  p o l i t y k i  w ie lk o ro -  
s y j s k i e j .  " '

W Chinach południowych w idz ie l i śm y  ab s u rd a ln o ść  k ong lo -  
meradu międzynaroSowści z nacjonal izmem, k tó ry  p r z y n i ó s ł  
k l ę s k ę  p o l i t y c e  Moskwy; To samo p r z y g o to w u je ' s i ę  na B l isk im  
Wschodzie. W G ru z j i  Sowiety z n i sz c z y ły  prawo samostanowie­
n i a  k rw ią  i  żelazem. Podobnie d z i e j e  s i ę  n a  U k r a i n i e . Sowie­
ty  g ro żą  zn iszczen iem  każdemu, k toby  m yśla ł  o oderwaniu s i ę  ‘ 
od n i c h ; ' Je szcze  większym "humbugiem" j e s t  n iem iecka  r e p u b l i ­
ka nad Wołgą, gdyż w r z e c z y w i s t o ś c i  prowadzą one sys tem atycz­
n ą  ak c ję  z n i s z o z o n ia  niemczyzny. 10" t y s i ę c y “k o lo n is tó w  j u ż  wy­
je c h a ło  z Rosji", a następnym rząd sowiecki  odmawia pozwolenia  
wyjazdu; J e s t  t o  więc b o lsz ew ic k i  n a c jo n a l iz m  -  p i s z e  au to r" ' -  
i  zaznacza ,  że obrazy ,  r o z ta c z a n e  p rzez  Bolszewików 'są  t y l k o  
o b l ic za n e  n a  łu d z en ie  z a g r a n i c y . 'P r z y t a o z a ,  że ty lk o  nac jo n a­
l i s t y c z n e  powody mogły s k ło n i ć  Sowiety,  że n ie  pozw oli ły  n a  
z a ło ż e n ie  k o n s u la tu  n iem ieck iego  w S ara to w ie .

3; N O T A T K I  I  I N F O R M A C J I ;

B3SRLINER" TAGEBlATT z l / v i .  W odpowiedzi na r o z s z e r z a n i e  ni©—" 
mieckiego a n ty p o lsk ie g o  f i lm u  p t .  "Kraj pod krzyżem" p rzy g o to ­
wał Związek p o l s k i c h  powstańców na G;Śląsku f i lm ,  dowodzący 
p o l s k i c h  praw do Ś lą sk a .  M.in;  pokazany j e s t " w  nim Chorzów," 
jako n a jw a ż n ie j s z a  fab ry k a  gazów t r u j ą c y c h ,  o raz  fab ry k a  pro­
chu Lugnoza; F i lm  kończy s i ę  zd jęc iem  z ' " z a p r z y s i ę ż e n i a  zemity 
p rz e z  Wojewodę" oraz p rzeb ie g u  u r o c z y s to ś c i  narądęwych. Pismo 
w' końcu * p i  sz8 *’ _

" J e ż e l i  n ie m ie ck i  f i l m  o G;S ląsku by ł  zapewne n i e r o z ­
sądny, t o ' t e n  f i lm  p o l s k ic h  powstańców j e s t  świadomem p od ju ­
dzaniem do wojny".
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